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Dwie rezolucje 
Na zakończenie obrad konferencja 

intelektualistów w Nowym Jorku w 
obronie pokoju uchwaliła jednomyślnie 
dwie rezolucje, które przytaczamy w 
streszczeniu. 

REZOLUCJA W SPRAWIE WALKI 
O POKÓJ. 

Ludzkość nie chce nowej wojny. Pokój 
jest konieczny i możliwy. Zachowanie po• 
koju jest obowiązkiem wszystkich naro
dów. Jeżeli naród amerykański uświado
mi sobie ten ważny obowiązek - będzie 
mógł również wnieść swój wkład w dzie
ło pokoju. 

Nasze stanowisko w sprawie pokoju 
jest następujące: Pragniemy utorować 
drogi do łączności między miłującymi po
kój narodami wszystkich krajów. \V szcze-

z ml· a ny w sądown· ·1ctw·1e ~~:1ś~i;:ą~~::YR~~~=~~m~jt>;:o~~ polega cel zwołania obecnej konferencji. 

. . 

· Potrafiliśmy dowieść, że możliwe jest 
otwarcie tych dróg:. Nie udały się zamia
ry tych, którzy usiłowali zdyskredytować 

t • • • dJ• ' • d t b nasze wysiłki. przys OSUJą wymiar sprawie IWOSCI o e apu u- Wszystkie narody powinny osądzać po-

d • 1• p ) k• stępowanie swych mężów stanu według OWDictwa SOCJa 1stycznego O S I ltego, cz.~ zmierza ono d? p~kojowych per-
. · · . -t f za.cieśni współpra-0ę sądów traktacJJ, czy ·przyczyrua się do uregulo-Na 59 posiedzemu, SeJm Ustawodawczy R. P. rozpoczął rozprawę nad budzetem 

1
owanka ret, ormaln i . wł_„_ lu- wania rozbieżności amerykańsko-radzie-k 1949 N · d · b ł d · C k' · · pro ura ur z nym organarm ...uzy . na ro. . . a pOSI~ ze~1e p~zy ~ Rzą z premierem yran iewiczem oraz wice- dowej, zwiąże działalność organów sądowo- ckich, od którego zależy pokój. Będziemy 

prenuerarm Zawadzkim i Korzyckrm na czele. prokuratorskich z masa.mi ludowymi, ułatwi stosowali tę miarę, osądzając projekty 
Ważnym punktem porządku dziennego było pierwsze czytanie rządowego pro- rozpowszechnienie nowych form pracy pro- ?>aktów i budżety. Pod tym kątem widze-

jektu ustawy o zmianie kodeksu postępowania karnego. kuratury, zmobilizuje uwagę na przestępczo. nia lJrogramy ?:brojeń i sojuszów wojsko· 
Głos zabiera minister sprawiedliwości - Świątkowski. ści .szczególnie niebezpiecznej w okresie bu- wych zwiększają poważnie niebezpieczeń• 

dowy zrębów soc.Ja.lizmu. Projel<towa.na re-_ Mlnłster Swiątkowski ośwdadom na wstę- 7) Usprawnienie postępowania doraźnego. forma stanowić będzie powa.żny postęp w stwo wojny. 
J)łe, że wniesione pod obrady Se.imu rządowe 8) Wzmocnienie a.para.tu sądownictwa dla dziedzinie unifikacji oraz usprawnienia wy- Przygotowanfa militarne t>Odważają si-
projekty ustaw, dotyczących sądownictwa, nieletnich. miaru sprawiedliwości w Polsce Ludowej (o-· łę Narodów Zjednoczonych, zwiększają 
obejmują refonµę sądowego postęp-owania Reasumując, mówca stwierdza., te projek- klaski). ucisk ludów kolonialnych i stwarzają ba· kameg-o oraz zmiany w przepisach o astro- · 
Ju sądów powszechnych i przepisach 0 są- G I • I • 11'1 rierę między Stanami Zjednoczonymi a 

da:~r!::źn~:~~an.izmu działania wymiaru OS p O I ar UJ e my CO r a Z e p I e .~ innymi państwami. 
spra,wiedlfwości łączy się ściśle z zadaniami, iii l?EZOLUCJA W SPRAWIE WOLNOSCI 
Jakle przed sądownictwem i prokuraturą sto Po zakon' czen;u odbudowy przechodzimy· MYŚLI NAUKOWEJ. Ją na obecnym etapie rozwojowym Polski Lu • W ostatnich czterech latach przygoto-

. ~:~ w okresie budowania podstaw socJa- • do rozbudowy wania militarne wytworzyły trującą atmo-
sferę uprzedzeń i histerii. Tym, któr:JY Po obszernym om6wfenłu działalności a.p:i. W d · · dz · b" ł ł p · 1 (PZPR) Mówca d l · ratu wymiaru sprawiedliwości, na obecnym alszym ciągu poSJ.e erua Sejmu za iera g os pose opie . uważają wojnę ·; za poża aną. za ezy na 

etapie zaostrzonej walki klasowej, minister stwierdza, że budżet z 1949 r. odpowiada żądaniom trzeciego roku planu odbudo- tym, by zmusić do milczenia opozycję. 
•twierdza m. in.: wy oraz życiowym potrzebom mas pracuj ących. Poseł Popiel określa budżet mia- W dziedzinie nauki i k,ultury „zimna woj-

Ąpa.ra.t powszechnego wymiaru sprawied~l nem „Budżetu zakończenia odbudowy". D owadem przejścia do okresu rozbudowy na" wyrządziła jaz wiele strat. 
wośr.ł dźwira się do wypełnienia swych ~a- jest fakt, że wydatki inwestycyjne wzrastają w bież. roku z górą o 39 proc., sta- Postanowiliśmy użyć całej energii w 
dań na powierzonym mu odcinku walki o nowiąc 44,3 proc. ogółu wydatków budżetowych. obronie· wolności słowa i sumienia. Wzy-
Polskę Socjalistyc,7.;0ą i coraz bardziej do re- Porównując wydatki na inwestycje z wydatkami bieżącymi, mówca podkreśla, że warny wszystkich działaczy nauki, sztuki, 
allzacjf tych za.dań dojrzewa. Skuteczną rea- te ostatnie spadły o 3 proc. Zjawisko to wskazuje, że gospodarujemy coraz lepiej. i kultury, by wskazywali drogę, wiodącą 
llzację tych 1:&dań hamują. Jednak w powd· Budżet nasż jest budżetem troski o cz"nw iPk.:t. Równolegle bowiem do wzrostu do- J,.. poko3'u. T."lko w ten sposób W'"'lt0namy nym stopnt11 11ta.re pl'?'.eplsy piawn4', a w „ 
1uzególnoścł stara proceclu kama. chodu narodowego, wzrasta fundusz płac. Stopniowo likwiduje się też dysproporcje naszą misję. 

Minister przechochł do omówienia projek- w cenaćh. Uroczyście przyrzekamy, że wszystkie 
t0wa.neJ reformy, wymimiaJą-0 Jej najwaz- Podkreślając troskę o człowieka, nie można również pominąć zwiększenia za trud- nasze zdolności oraz całą siłę naszych 
nicjsze cele I za.sady: nienia o około 300 tys. w roku ubiegłym oraz stopniowej likwidacji przeludnienia uczuć i rozumu poświęcimy sprawie obro-

1) Selślejsze powiązanie organów sądowo.- wsi. Troska o czło:wieka przejawia się również w wydatkach na opiekę i zdrowie, ny rzeczywistych interesów narodu ame
prolturatorsk,ch z masami pracującymi, z In w wydatkach na akcję przeciwweneryczną, przeciwgruźliczą, na kolonie letnie, rykańskiego oraz jedności w walce o po-
nYnii orpna.mt władzy lud1>we,f, w szczegół- na wczasy itp. kój. 
noścl z organa.tni Bezpieczeńsnva Publicznego ----- ----------------------------------------1 Komisji Specjalnej. 

2) Przyśpieszenie wymiaru sprawiedli
wości. 

3) Zabezpłeczenle należytego poziomo i Je
dnolitości orzec-mictwa sądowego. 

4) Wzmocnienie czynnika ludowego w o
rzecznictwie sądowym. 

5) Wzmocnienie władzy prokuratorów l 
koncentracja. w ich ręku postępowania przy 
gotowa.wczego. 

6) Zwiększenie zabezpleC'lenla praw 1edno-
11tki w postępowaniu sądowym karnym. 

Młodzież czeska i słowacka 
jednoczy • 

się w marszu do socjalizmu • 
W P-radze za·kończyła swe obrady mier Sziroky, który omówi~ agresywi:iy J krajów występują zdecydowame prze-

4-ta konfernnc}a obwodowa Związku chara1kter pa,ktu pół11ocino - a1tla11tyck1e ciwkc podżegaczom wojennym i że je-
Mfo,dzieży Czesk1iej. Obszerine przemó- qo. d „ · 1·d „ k' h k · 

· ł · k f „ • - PodkreśHł 011, że narody wszys~kkh nosc i so 1 amosc wszyst ic po OJO-w_ie_n_i_e_w~y.;;g_· o_s_.JJ_ł_n_a __ ·o_n_e_r_e_n_c;..y1_w_1c_e.;.p_r_e ____________ ~~ wych I postępowych si~ ca1e~o świ ata 

Depesza·gratulacyjna XI z· d K ' ,_,,,_ krzepnie z każdym dniem Jaz Omsomo"U przy pracy Sziroky wskaza~ dalej, że mające na-do marsz. W~~ilewskiego I stąp ić zjednoczenie organ 'zccji młodie 
Czechosłowacki m !nister Obrony Na- w dniu 29 marca po południu odbyło demokratycznej Finlandii. Gości zagra- iy czeskiej I słowackiej w jeden zw'. ą 

rodowej generał Svoboda przesłał do się w Wielkim Pałacu Kremlowskim uro- nicznych witali przedstawiciele KC WLK k · 
marszałka Związku Radzieckiego Wa- k . ze przyiczym się do dalszeqo wzmoc-czyste otwarcie XI Zjazdu Komsomołu. ZM i antyfaszystows iego komitetu mło-
silewskiego depeszę gratulacyJ·ną z oka- dzi · dz" k' · 11ienia jedności między riaro_ dem cze-W poniedziałek przybyli do Moskwy ezy ra iec i;}' * 
zji mianowania go ministrem sił zbroj- skim i narodem słowackim oraz przy-ostatni delegaci na Zjazd, w tym 200-oso- * 
nych ZSRR. bowa delegacja Komsomołu Ukrainy, de- Z okazji XI zjazdu Komsomołu komen- śpieszy budowę socjalizmu . w Czecho-

Strajk szoferówv 
w Nowym Jorku 

3 tys. szoferów taksówe~ nocnych w 
Nowym Jorku postanowiło rozpocząć 
strajk dnia 1 kwietnia po południ.u . 
Przewiduje. się, że również szoferzy tak 
sówek dziennych powezmą decyzję w 
sprawie strajku. Szoferzy żądają pod· 
wyżki płac. Jeżeli nłe dojdzie do kom
promisu, s'1lrajk zahamuje ruch kf:lku
nastu tysiący taksówek nowojorsldch. 

dant główny powszechnej organizacji . 
legaci młodzieży komsomolskiej z dale- „Służba Polsce" - płk. Edmund Braniew- słowa.cj1. 
kiej Turkmenii, z obwodu orłowskiego, ski przesłał na ręce prezydium zjazdu de- Konfereincja przyję'. a jednomyślnie re 
kurskiego, wołogdzkiego i innych;, peszę, w której przesyła w imieniu mi- zolucję, w której głosi się, że młodzież 

Z delegacji" zagranicznych przybyły ja- lionowej rzeszy junaków „Służba Polsce" 
ko ostatnie delegacja demokratycznej mło- serdeczne życzenia pomyślnych i owo- Crnchosi'owacji będzie twa·rdo s!ać n~ 
dzieży duńskiej oraz związku młodzieży . cnych obrad. straży pokoju i demokracji i bc;dz;e czyn 

Korzystna umowa z Bułgarią 
Otrzymamy mięso, tłuszcze oraz surowce 

nie podtrzymywać pokojową pof.itykę 
Związku Radzieckiego i krajów demo
kracji ludowe!. 

Vietnam walczy 
przemysłowe 

Tysl·ąc lat Kruszw1·cy w ciągu kilku ostatnich dni przebywa- I Polska otrzyma z Bułgarii pszenicę, 
· la w Sofii polska delegacja handlowa, mięso wieprzowe i wołowe, tłuszcze ro-

Z doniesień prasowych wynika, że w 
ostatn!'.m czasie wojska vietnamskie od 
niosły serię zwycięstw nad wojskami 
francuskimi w okręgach Lao-Kai, Son· 
La, Tha1t-Kabe oraz Lung-Son. 

W Kruszwicy odbyło się posiedzenie która w myśl umowy o współpracy gos- ślinne i zwierzęce rudy metali koloro-
. b od · j czrt podarctej i wymianie handlowej podpi- wych, surowe skóry owcze, owoce, drew-

komrtetu 0 eh u tysiączne :ro cy sanej w roku ub. w Warszawie pzzepro- no itd. Polska dostarczy Bułgarii wyroby 
istnienia tego miasta - pierwszej sto- wadziła rozmowy z bułgarską delgacją w przemysłu hutniczego, metalowego i elek 
!'.:cy Piastów. Komitet postanowił po- celu rozszerzenia wymiany handlowęj trotechnicznego, chemicznego, włókienni-
wołać komisję planowania, która opra między dwoma krajami. czego i inne wyroby przemysfowe. 
cuje plan rozbudowy i ul):ęks.zenia W rezultacie przeprowadzonych roz- Polska delgacja handlowa w dniu 27 
Kruszwicy. Komit~t stworzył ponadto mów został podpisany. protokół oraz dwa bm. opuściła Sofię, udając się do Buka
sekcję baQ.an1a histori1 miast.a Kruszwi- załączniki ustalające rozszerzenie istnie- resztu dla przeprowadzeni,a rozmów na te 
~> ,,.... j§c~ ~mo~ handlowei o dalsze 60 oroc. mat w:vmianl'. h_ł!ldlo_wei :1 Rumunia. 

Zarówno korespondenci francuscy 
jak i przedstawiciele pism brytyjski.eh 
wyrażają opini: ę, że sytuacja wojskowa 
Francji w Indochinach ip_.;;t rozoaczll
wa. 
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A· n alf abeci na kursach IJ 
S. E. O. Wyższa Szkol~ Filmow<1 m1esc: si~ 

w Lodzi przy ul. Targowej 51. Będzie Pan tam 
mógł zas i ęgnąć IJ ' tej sprawie bli .ższych in.form& • • 1 k • • w • cji. Zasadniczo wymag~na jest od wstępu jących . rozpoczną ZaJęc1a -go w1etn1a. - pierwszym duża matura. skoro jednak posiada Pan dł u ~ole-

1 1 ~ d • 6 OOO , b tn i ą prak tykę operatorsk~ być może , ie kiercr etapie przesz.ir.<:O i się W 1.10 Zl • OSO wn~ ctwo s1 koły we ź .n i e to poc1 uwagę . 
Ogóln~lnajowa akcja państwo~a walki lspecj a~nego ~unduszu or.az prowadzone Iną cało~ć: oddziały~rując przy tym na l KUBA RY~ W S;UB~NI~: Aby otrzymać ty" 

z analfaoetyzmem· wkrana z dniem 1-go pod kierunkiem pedagogicznym Kurato- wyobrazmę kursantow. . . . tk k t b uk n'czyc' Wy~ k · t · · f • ·· p · S k l k . tul inzymera ac 1ego rze a o wie ~na w ~rnrwszą azę o~gamzRCJI. . o 1 rium. .z . o nego . na~zego o ręgu. I tak np. wyraz „ tor". Z~czyna s;ę na I dz i ał Wł ..\k: enr.klv Politechniki Lód zkiej, ul. 
czynaJąc bowiem od tego dma, na tercme I WyzeJ wym1emone kursy zostaną lekcji pogadanka, układanie zdan, w . ~Fi · Ah . <l k t · y· tvm 
całego kraju rozpocznie się masowa reje- otwarte w mi.esiącu kwietniu i trwać hę- skład których wchodzi ten wyraz, a na- Gdansk~ nr .1L· • ~Je ~a. 

1 
zos ~c .Prz. J~ „ ę 

straeja we wszystkich 2lo•kładach pzacy, tlą do 30 września w ramach pierwszego stępnie dopiero poznawanie liter. Ten• na stmli ~ wyi:sze trze mielec. łzw.S kuzl:t ':"3 ur · 
osób nie umiejących czytać ani pisać. etapu walh z analfabetyzmem. system nauki jest nmbwyezaj łatwym na Może napi ze Pan do Wy zia u z ~ e.mov:r~go 

Całokształtem akcji kieruje Rada Spo- W celu usprawnienia akcji i przystoso wet dla ludzi w podes:r.łym ·wieku, po- Cen tr~łn;go Z~rz ądu Prz.emys\u . :.!okien~~c~~ 
łeczna do Zwalczania Analfabetyzmu, w waniu J'eJ· do wymogów chwili przeszko- zwala bowiem na szybsze pamięciowe ~o. Lód z. ul. Piotrkowsk;i 51 w JR 1 ~i>oso 

ł · d b • · k nai'szybsze wyszko1en•e fachowe sk a.d której wchodzą przedstawiciele fono na spec!alnych kursach 25 nauczy- opanowanie alfabetu, gdyż przychodzi tu- zna z 0 yc 1a · -. . · · •. 
władz szkolnych, miejskich, oraz organi- cieli, którzy będą wykładowcami w pun- taj z dużą pomocą wyobraźnia i dotych- w z11kre~ • e tkactwa. ktore by ie-Onocze:me da· 
zacji politycznych i społecznych. Przy ktach masowego nauczania. cza.sowe doświadczenie. walo przvg-<·1cnvan•t> zawodowe .i upr~wma!o do 
WRN i MRN czynne są Komisje Oświato Warto też zaznaczyć, że w pierwszych Władze zarówno szkolne jak i mieji;;kie kontynuowania studium n11 Poh!echmce. Poz~r.a 
we współpracujące z Radą. dniach kwietnia zostrinie wp'!ow11dzonv w pokładają duże nadzieje. iż całe społe- w'amy Pana serctecznle i prookny 0 pam:ęc. 

W Łodzi przygotowano już druki do użycie nowy eleme:1tar z dla rlorosłych cze11.stwo łr)dzkie wyjdzie nat>rzeciw ma- Z 11 w~ ze chętn ie służyć będziemy pomocą. 
rejestracji oraz odezwy wzywające wszy- „Start", który nie jest właściwie elcmen sowej ak..:jj z•;'lo·alcz.!lni.R analfabetvzmu \V • * • 
stkich do czynnego udziału w zwalczaniu tarzem w znaczeniu dotąd pojmowanym. zrozumieniu jej doniosłości i ważności ZOSIA 7.. GDANSIOEJ: Proszę zglosić si~ do 
plagi anafabetyzmu. Ci, którzy nie są za „Start" bowiem tworzy swą treścią pew- dla nl'lszcgo parqdll. (w) Wydziału Op '. <'ki Społecznej Zarządu Miejsk iec;ro 
trudnieni w żadnym zakładzie pracy po- ul. Piotrko\V„t:a 113 II p'ętro. Tam po zbadaniu 
winni w interesie własnym zgłaszać się Kclei1.1arze rebotnicv Pani pro~by otrzyma Pani wszelką pomoc pole-
pod wskazne w plakatach adresy w ~ 6 gaja cą na bezpłatnym leczeniu. a w miarę po· 
celu ułatwienia władzom orientowania k ,. e ro w n ,. czy c h st a n o ,u "'1· ska c b' tr zeby i na kura ej: klimatycznej. się co· do liczby analfabetów w naszym 0 a iu H * * * 
mieście. 

NR. !OOO: Co do l':~rws zego I drugiego pyta 
Tak pracujący. jak i niepracujący ko- Nowe !iOm nac'e p~ zakończen ' u tursu w Wars;zawfe n~a to naj:epiej będ zie jeśli zwróci s i ~ Pan z 

rzystać będą mogli z bezpłatnych kur- tym bezpośrednio p<ld adresem PolitechnHd 
sów początkowej nauki czytania i pii;a- W Warszawie odbyło się uroczyste za- wojną był robotnikiem drogowym. Do nie Gdańskiej. Jeżeli zaś idzie 

0 
i>ozoslałe zapy'ania 

nia, po skończeniu których otrzymają kończenie kursu dla pracf.lwników admini dawna jeszcze pełnił fw1kcję kontrf.llera, a to odpowiadamy ko!eino. Swi~declwo moralno· 
specjalne zaświadczenia. stracji PKP. na którym, w okresie 6 mie- obecnie w uznaniu zasług w pracy zawo- . 1919 W obecnym okresie Zarząd Miejski zor doweJ· i społeczneJ· źostał mianl1wany wi- ści wystawione w dniu 17 stycznia · r. P~ 
ganizował i uruchomil 3'uż 3 kursy dla sięcy przeszkolono 38 zwiJ!zkowców. Więk· cedyrekforem DOKP - Wrocław. siada w obecne! chwili moc prawną. Jeże!~ je-

szość z nich stanowili robotnicy. d k · p I t~d c' gzamin we wrze· analfabetów niepracujących. Jest to Ob. Stanisław Ange1stein jest koleja- na zam•erza an s.< · a e 
przeważnie młodzież w wieku od 14-tu Na specjalne podkreślenie zasługuje rzem od 1916 r. Za demokratyczne prze- ś n ' u n a !eżv r.alą czyć świadectwo mora!noś,~i t 
do 1'7-tu lat. fakt, iż 10 spośród kursantów otrzymało późn i e1's zo ·datą. Na studia wyższP przyjm 1nvani • konania został on usunięty przez władze ~ 

Nauka idzie im z nadzwyczajną łat- dyplomy uznania za wzorową pracę spo- sanacyjne ze służby, którą pełnił jako są ws zyscy pos iadający odpowiedn'e kwalif:ka: 
woscią. Niektórzy z nich po kilku za- łeczną i samokształceniową na kursie, któ- maszynista. Ob. Angelstein brał udział w cje. Przynależnnść do organizacji nie gra tuta} 
ledwie wykładach potrafią już bez tru- rej rezultatem były celujące oceny, uzy- walce przeciwko «aszyzmowi w Hiszpanii. iadnej roli. Na tomisat prawo pierwszeństwa ma 
du przeczytać łatwiejsze zdania. Wszy- skane przez nich na egzaminie końcowym Po wojnie pracował początkowo jako kon ją dzieci robotników i małorolnych chlop6w; 
scy pracują z radością i zapałem. Rozu- oraz nominacje na wysokie stanowiska ad- troler, a następnie był zastępcą naczelnika oraz inteligencji pracującej. 
mieją oni bowiem jak ciężkie jest życie ministracyjne. oddziału mechanicznego. Obecnie Jest * * * 
bez książki czy gazety i jak bezradnym Wyróżnieni zostali: Władysław Kowal- członkiem prezydium Zarządu Głównego .. RIA": Skoro rzeczyw1sc1e ma Pani w domt.ł 
jest człowiek nie posiadający elementar ski, Adam Piasecki, Michał Domański, Jó- ZZI{. tak bardzo ciężkie warunki może byłoby dobrze, 
nej wiedzy o otaczając'm nas życiu. zef Mielan, Jan Szafrański, \ Leon Stań- Ob. Michał Domański, z zawodu ślusarz, aby zmieniła środ ()wisko. Pani projekt wstąp1 e· 

Na terenie naszego miasta zorganizuje czewski, Szymon Surkiewicz, Zygmunt pracuje na kolei od 1928 r. p 0 wojnie ob- nia do or r(' ". nizarji S P. jest realny. nit' wi~do· 
się na razie przeszło 300 kursów, które Chochow.ski, Stefan Mrowicki i Stanisław jął funkcję naczelnika wagonowni na sta- mo ty~ ko . czy nie pokrzyżowałoby to Jej pro-
swym zasięgiem obejmą około 6.000 anal Angelstein. cji Warszawa - Grochów. Obecnie zaś jektów szkolnych. 
labetów. Najwięcej, bo 2500 kursów, uru- Ob. Kowalski jest z zawodu ślusarzem. został mianowany wicedyrektorem DOKP ------------------• 
chamia OKZZ, resztę Wydział Oświaty W kolejnictwie pracuje od 1928 r. Przed I - Szczecin. o przesun i ęcie zsypt'ska ~arządu Miejskiego, oraz .Samopomoc 1 ' 
Chłopska. Kursy te będą finansowane ze 

Pofabryczne kominy 
ulegną dalszej rozbiórce 

Jeden po drugim znikają z powierzch
ni naszego miasta niepotrzebne kominy 
pofabryczne. W ubiegłym roku zburzono 
ich w Lodzi cztery. 

W obecnym sezonie przystąpi się do .dal 
szej rozbiórki, przy czym na pierwszy 
ogień pójdzie komin dawnej cegielni na 
t. zw. Młynku, w pobliżu ul. Dąbrowskie
go. Liczy on około 35 metrów wysokości. I' 

(kb) 

Po długich cierplenia<:h zmarł dnia 28 marca 1949 r. w 58 roku tycia 

ś. tp. 

HENRYK MARCZEWSKI 
towarzysz sztuki drukairskieJ, pracown!t Z~kł. Graf. RSW. ,,Prasa". 

0bl'7ęd pogrzebowy oobedne się w środę, dnia 30 ma.!'ca br. o g-odz. 16-ej 
po pofadniu z ka.plicy cmentarnej w Radogoszczu, o czym zawiadamiają 

KOLEDZY 

proszą mieszkańcy ul. Fran
ciszkańskiej 

Przy ulicy Franciszkańskiej na przeciw
ko ul. Kowalskiego znajduje się dość du

j ży dół, który służy w tej chwili za zsy-

1 

piska dla śmieci, a nawet wylewają tu 
zawartości beczkowozów. Gnijące nieczy

l stości wytwarzają okropny odór, zatruwa
! j ący mieszkańcom powietrze. 
I Czy nie można urządzać zsypisk nieczy-
1 stości gdzieś za miastem, zdała od domów 

mieszkalnych? (bk) 

A. Stefenson łymi godzinami bez ruchu. I 
Pewnego dnia przyszedł do mnie dok 

tór. 

Wyszliśmy na uLcę. 

Człowiek ze szkła - Co słychać, panie Barkley„. -
spytał. . 

Drzwi mojego pokoju są zamknięte , I mój padł na wiszące na przeciw lustro - Nie zbliżaj się pan do mnie!„. N:e 
abym nie próbował wyjść na korytarz, zobaczyłem _rzecz s~raszną i _nieprawdo- nazywaj mnie pan :ladnym Barkleyem! 
ale ja i tak nie chcę wyJŚĆ bo i po co? podobn~; ot~ moła . p.ostac w l~~trze . Nie jestem żadnym Barkleyem! Rozu
Na dworze pada śnieg , a ja sob:e siedz.~ przy~rn1.a n~J~yrazn-_eJ .kształt f:ligra- . m ie pan! _ Zaprotestowałem. 
w swoim. pokoju i piszę ten pamiętnik. nowe] cienkie] podluzneJ szklanki! I - Za kogo pan się uważa?„. - spy-

Doktór się stanowczo myli. Ja jestem Zadrżałem. Uczułem lęk.„ omal nie tał doktór. 
zupełnie zdrów, tylko n ie pozwolę, aże- krzy~nąłem ze strachu. Szybko prze-, - Nie dochodź pan do mnie, powia
by nazywano mnie człow(ekiem. Bo kręc1łem kontakt elektryczny. dam!.„ Czego chcec'e ode mnie? Dlacze 
przecież nie jestem człowiekiem! V! .trochę mrocznym pokoju buchnę- go nie męczyc:e innej szklanki,' stojącej 

- Dokąd .mnie pan prowadzi?„. 
- Nie bój się pan! Przekonam pana, 

że jest pan zupełnt:e zdrów! ... 
Weszliśmy do jakiegoś gmachu, w któ 

rym kręcili się poważni panowie w bia 
1ych fartuchach. 

Zaprowadzili mnie do ciemnego po
koju. Zamknęli. 

No, tak.„ 
Wszystko byłoby dobrze gdyby nie ta 

c::emność. 
I ten paniczny strach „żeby się niie 

rozbić"!„. 
Zaraz zaraz.„ jak to ona właśdw:e ło swiatlo - ale w lustrze tak jak przed na kredensie w kuchni?! 

powi edzfała wtedy w tamtym swoim tern srebrzył się kształt szklanki. Doktór wyszedł. Mój dziesi ęcioletni DOPISEI( DOKTORA 
zacisznym buduarku, kiedy wino szu- Uczułem ng_gle, że serce przestało bić synek rozpłakał się i nie chc(ał jeść Wczoraj zmarł w szpitalu dla nerwo 
miało nam w głowach i płonęły nam mi w . piersiach, że jestem bardzo kru- obiadu. wo chorych urzędnik państowy Hipolit 
usta? chy, zrob'.ony z cienkiego szkła. Po tym zrobiono ze mnie szaleńca. Barkley. 

- Zdaje się, że powiedziała wówczas - Mogę pęknąć, rozbić się„. muszę Ja - szalony?„. Zmarły chorował na t. zw. szklaną 
tak. być bardzo ostrożny!„. - pomyślałem i - Może wy, prości rozumni ludzie z manię. Po prostu wydawało mu się, 

- Jesteś jak szklanka, z której się od tego czasu zaczęło się „moje dzi• nazwiskami. wy bezkształtne bryły mię . że jest szkla~1ką. Okoliczności jego 
p'je słodki, zmysłowy napój. wactwo". sa z flumokami codziennych trosk na· śmierci były równ1:eż d:z)wne. 

- Nie, nie jestem szklanką! - odpo Dziwactwo? To nie było. dziw~ctw?! pr~yga~b'on:yc~ plecach, jesteście sza-j Znalezion<? go n:iartwego, leżącego na 
wiedziałem jej wówczas - ty się my- To była szczera prawda! Nigdy nie mia lencam1 a nie Ja! , podłodze: widocznie spadł z łóżka. Sek
lisz.„ ja nie mogę być szklanką, skoro lem żadnych halucynacji . posiadałem Ale czasami zdarzały się u mnie prze cja zwłok wykazała, że Barkley umarł 
mam im:ę i nazwisko; mam żonę i dzie- zdrowy rozsądek i zimny, matematycz- błyski innej świadomości. I w jednej wskutek nagłego ataku serca. 
cko, zarabiam na utrzymarn't! i znam ta- ny umysł! takiej chwili poszedłem dobrowolnie Psychiatrzy przypuszczają, że śmierć 
ką kobietę jak ty! Ale wypadek z lustrem załamał we do lekarza i pow>:edziałem mu: . jego nastąpia we śnie. Prawdopodob-

- A jednak przypominasz mi szklan mnie dotychczasową logikę. - Panie doktorze, jestem bardzo cho nie choremu śniło s:ę, iż upada na z;ie· 
kę! - powtórzyła raz jeszcze. Zacząłem myśleć jak szklanka . ry, miłm żonę i dzieci - nie mogę pra- m'. ę i rozbija się na drobne cząsteczki, 
Zapomniałem po tym o tej rozmo- N ie pozwoliłem nikomu zbliżyć się cować - chcę być zdrów - muszę co też spowodowało ·atak serca. 

wie. do mnie. Zamykałem się w pokoju na być :r;drów!„. Wypadek ten jest bardzo interesują-
Ale pevmego razu wieczorem, kiedy klucz. kładlcm się na m:' ękkiej pierzy· Doktór koklepał mnie po plecach. cy l zajął się nim badacz chorób psychi 

byłem w półciemnym pokoju i wz:rok nie, rozłożonej na kanap:e i leżałem ca· - Będzie pan zdrów„, Chodźmv' . cznvch orofesor Rudolf Munkini. 
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PRZYGODY WICKA I WACKA 

DOZORCA: - Panie tego„. Pan za
sypuje swoimi śmięciam'. wszyst~ie 
śmiet111ice! Tylko popiół trza tu wyr'żu,, 
cac. 

SOBEK: - · No. coś podobnego!.„ 
aa 

Bony na p~m~rańcze 
wydawane będą od 1„go kwietnia 

Jak już poclawaliśmy w pierw.szych 
dnia~h kwietnia Łódź i wojewódzh'l'o, 
otrr.yma 180 ton pomarańcz;v, z czego 95 
ton rozprowadzi PCH, a 85 ton PSS. 

• Sprzedaż odbywać się b_<;dzie w sklepach 
detalicznych na specjalne bony, które mo
że otrz~·mać każdy pracownik pobierają
cy zasiłki na dzied do lat 16·tu bezpośred
nio z Ubezpfoczalni Społecznej. 

Bouy powyższe będą wydawane od 1-go 
do 5-go kwietnia w Ubezpieczalni Spo~ 
łecznej, Sekcja Zasiłków Rodzinnych, ul. 
Wólczańska 225. Kążdy bon upoważnia 

posiadacza clo nabycia 0,75 kg pomarań~ 
czy w cenie 580 zł za kilogram. 

(h) 

Przewodnik po Wcza·sach . 
ułatwi mrientację wycieczkQ 

w czom 
Fundusz Wczasów Pracowniczych wy

daje w najbliższym czasie „Przewodnik 
po Wczasach". iest to broszura orientu: 
jąca uczestników wcz~s?'o/· ... q~howych, 
dla których dom wypoczynkowy będzie 
tylko „bazą wypadową", co do organizo· 
wania wycieczek w terenie. 

Po zwiedzeniu okolicy danego domu 
wypocz:vnkowęgo, turyści będą mogli 
przenosie się w inne strony, do następnej 
„bazy wypadowej". 

Ta nowa forma wczasów pracowni
czych obejmie w tym roku 4.000 osób. 
Opracowano już organizację wczasów kra 
joznawczych w' Kotlinie Jeleniogórskiej, 
na Jeziorach Mazurskich, oraz wczasy ru 
chonie dla kolejarzy i kajakowców. (w) 

SOBEK: - Jakie to wszystko rozzu
chwalone! Tylko pop;ół wyrzucać! A 
resztę mam może zjadać, co? Nk nie 
będę wyrzucał! Podmiotę śmieci tym 
łobuzom! .. „ u 

WACEK: - Co u licha! Czy mam 
tak codz:eń po Sobku sprzątać? 

WICEK: - Wiadomo! Dlatego, że z 
niego prosię, to nie musi być koniecznie 
brudno na schodach! 

fttł 

SOBEK: - Tylko popiół wynosltle1 
A co robicie ze śmieciam:? 

WICF.K: - Swoimi i pańskim1 palt· 
my pod kuchnją i zaoszczędzamy sobie 
przez to drzewa. 

Jak w sensacyjnym filmie ••• 

ogoń za zbrodniarzem 
i strzały na ulicy. - Skazany na śmierć ba11dyta 

usiłował zbiec natychmiast po wyroku 
Pi~kne wiosenne popołudnie. Ulice wy- I 

pełniają się powoli ludźmi spieszącymi z 
całodziennej pracy do domu. Życie nor
malnie płynie swoim torem. 

Nagle„. Głośne strzały przeszyły powie
trze, odbijając się echem wśród murów 
kamienic. 

Zelektryzowani przechodnie pr~ystanę
li ze zdziwieniem i przestrachem, rozglą
dając się dookoła. Przeraźliwe gwizdki 
zmieszały się z tupotem podkutych butów, 

Wtem z ogrodu, otaczającego ,:tmach Są
du Okręgowego wyłonił się mfody męż
czyzna w rozwianej sz~re,i knrtce więzien
nej. Na nogach, zamiast butów miał tyl

, !to skarpetki. 
Wpadł na chodnik i nie zastanawiając 

się ani chwili biegł co tchu ulicą Naruto
wicza w kier•inku remizy tramwajowej. 

Za chwilę tuż za nim uknzali się mili
cjanci z dymiącymi pistoletami w dło
niach. 

- Stój! - rozlegają się okrzyki. I cego się za rękaw. Wnet dopadli milicjan· 
Nieznajflmy biegł w dalszym ciągu, ale ci„. 

prze.strzeń między nim a pogonią stale się To nie scenariusz filmowy, lecz fakt 
zmn.1ejs~ała. . z prawdziwego zdarzenia. P-0wyższa scena 

Nie~tor.zy z przech?dmów, ochl.~ną'':szy rozegrała się wczoraj bezpośrednio po wy
z wrazema probowah przeszkodzi~ biel?- roku, który zapadł w Sądzie Doraźnym. 
nącemu, który dopadł do skrzyzowama N ł . k . h · dl 22 1 t i 

I . N t : · u · yt k. · · z a aw1e os arzonyc zasra - e n 
u 1c aru ow1cza i mwers ee ie3. a- H k 8 k k · d · 

ł · ł k k d ..i , 'ł enry ro a, os arzony o u us7eme 
trzyma się na u ame se un y, 04wroc1 • h' . ł . h i t k" 

ł · k d b · 't · d · i ogra 1eme u omne] c ore s arusz 1 -
g OWt,, Ja g y y mierząc przes rzen, zie- II l M . k' . . i ł . r 
lącą go od pogoi-ii. Rzucał okiem to w pra- · e eny., aJews ·.rnJ, zamiesz <a e) przy u 1• 

wo to w lewo, biegnąc coraz dłuższymi su- cy Nap'.~rkows.kie~o nr. , 15~ · . 
sami. Zdawało się, że bada jednocześnie W pozny w1eczor pazdz1ermkowy. gdy 
teren i pilnie upatruje, gdzie by się schro· Majewska ułożyła się już do snu, zastukał 
nic przed polem widzenia tropiących. ktoś do jej mies7.kania. Wstała z łóżka 

Nagle jakiś młodzieniec zabiegł mu dro- i uchyliła drzwi. Nagle została wepchą.ię
gę. Uci7kając~ nie . traci , I!rzytomności ta w głąb pokoju. Potężny cios, zadany 
umysłu 1 potęznym ciosem scma młodego tępvm narzedzie w głowę powalił ją nii 
człowieka z n6g. Triumf był jednak krót- · · · B '' d t m I l • • I 'ł 
k t ł nemu~. Rn y a rn anam1 umen1c mm~ 

0 rwa Y· b · · · 
0

f' kt' • d ł 
Powalony w mgnienia oka podrywa się rcmącą .się o i~rę, oreJ za awa razy, 

i jeszcze chwila - a już trzyma szamocą- po czym Ją udusił. 
Po dokonaniu morderstwa zbrodniarz 

15 Odz""n bez p e•wv obrabował mieszkanie. Łup pod postacią g I rz '* , parudziesięciu metrów płótna, kup-0nu ma-

D I a wyaody uhezp1·eczon· ych ~;~~~t~ ~~~ezzał~~~~;~ :a:o~~k ~k~~~~:: I & Wreszcie został ujęty. · 
• , Na przewodzie sądowym zbrodniarz 

polikliniki otwarte będą do 10-ej w1eczor przyznał się jedynie do grabieży rzeczy, 

K I • H f Id Ubezpieczalnia Społeczna w Łodzi po- mieszkałych przez ludność robotniczą: na rau I as e stanowHa wprowadzić w najbliższym już Bałutach i na Chojnach - w lecznicach 

ułaskawieni prxez Prezydenta RP czasie niezwykle pożyteczną inowację w północnej i południowej. Następnie przyj-
systemie organizacyjnym lecznictwa. dz.ie kolej i na Widzew. Lekarze przyjmo-

zaprzeczył natomiast, by popełnił morder
stwo. Tłumaczenie oskarżonego, że to był 
nieszczęśliwy wypadek, nie znalazło wia
ry, a opinia biegłego stwierdziła, że dena• 
tka po zadaniu jej rany była duszona. 

Prezydent Rzplitej skorzystał z prawa Po raz pierwszy od istnienia lecznictwa wać będą wyłącznie ubezpieczonych, a nie 
laski w stosunku do skazanych na śmierć: ubezpieczeniowego w na3zym mieście, ga- członków rodzin. Prokurator Ciesielski, podsumowawszy 

wyniki przewodu sądowego, uznał winę 
oskarżonego za udowodnioną i zażądał naj 
w:vfazego w:vmii.-ru kary. 

b. naczelnego dyrektora CZPP - Emila binety poliklinik dostępne będą dla sze- Zmiana wprowadzona zostaje celem roz
Kraula i b. właściciela fabryk „Nata1in" rokich rzesz ubezpieczonych również w go- ładowania panującej!'o w godzinach poran
i „Klepaczka" - Zdzisława Hasfelda, dzinach wieczorowych. nych tłoku w poliklinikach. Ma ona też 
oskarżonych o afery w przemyśle papier- Obecnie lecznice Ubezpieczalni czynne na celu umożliwienie osobom pracującym 
niczym. • • . są tylko od 7-ej rano do godziny l9-ej wie- do wieczora z~siągnięcie porady lekarskiej 

Obu skazanym, kary sm1erc1 został?' ~a- czorem,, ale już wkrótce chorzy przyjmo- bez oderwania ste od. wars:itatu pracy. co 
mienione na kary dożywotniego w1ęz1e- wani będą także od 19-ej do 22-ej. jak wiadomo, odbywa się zawsze z dużą 
nia. I Wieczorowa praca wprowadzona zosta- szkodą dla wykonania planów produkcyj-

Sąd skazał Henryka Srokę na karę 
śmierci. 

z . . ' wr je na razie w dzielnicach najgęściej za- nych łódzkich fabryk. (a) 

Podczas odczytywania przez przewodni 
czącego wyroku - zbrodniarz kręci się 
niespokojnie. Opuszcza ręce to w prawo 
to w lewo, nachylając się zlekka„. Skaza
nego wyprowadzają. W chwili, gdy zna
lazł się na dziedzińcu pod eskortą, nagły~ 
mi, poteżn.ymi ciosami ogłuszył stojących 
ohck milicjantów i ... r1_ tcił się do uciecz
ki, 

zac1ęc1em „ ••• 
Wróbel i Skowronek. 
-Sly~zalem, panie Skowronek, łe ma pa'1 

podobno dużo długów?.„ Czy to prawda?. 
- Nic podobnego!„ To są tylko zl~śliwe plot 

ki. które rozpowszechniają moi ticzł\i wierzy. 
ciele! 

• * • 
Dwie panie siedzą w ogrodzie na ławce. Obok 

bawią się dzieci. 
- Czy wolno zapytać ile pani ma dzieci?

pyta jedna z nich. 
- Siedmioro„. -brzmi odpowiedź. W 

tym troje dzieci pierwszej żony mego pierw· 
szego męża I czworo drugiej żony mego dru
giego męża.„ 

• * • 
Dwoje zakochanych przechodzi przez most 

pl'd którym szumią fale spienionej rzeki.. 
- Kocham cię.„ - rzeki młodzieniec. 

Chciałbym ci dowieść, jak wielka jest moja 
miłość! Rozkaż, abym skoczył z tego mostu do 
rzeki, a skoczę natychmiast. 

- O. nie, - odparła dz'ewoja, - Nie i:ażą
d~labym tego nigdy od ciebie„. 

- Dlaczego?„. 
- Bo obawiam słe. łe nil! skoczyłbyś do 

rzeki. 

---·-----
Koża posiedzi w ••• kozie 

Za nielegalny handel wódką 
.fak się okazało, przygotowywał się do 

niej podczas ogłaszanego wyroku. gdy pod 
pozorem niewinnie opuszczonych rąk -

kiedy jeden z nich udał się po milicjanta, rozwiązywał trepy. Impreza się nie udała. 
siłą usunął pozostałych ze sklepu, po czym Jak wspomnieliśmy na wstępie - zbrod· 

zatrzymano w czas'e kontrol 1 kil~ adzies~ąt osób 
Akcja kontroli owocarń, sklepów spo

żywczych i innych punktów nielegalnej 
sprzedaży wódki i mięsa objęła całe mia
sto. Zatrzymano kilkadziesiąt osób, przy
łapanych na gorącym uczynku podawania 
lub konsumowania alkoholu w miejscach 
niedozwolonych. 

Do sklepu spożywczego przy ulicy Li
manowskiego, należącego do Stefana Kmie 
cika. weszło trzech mężczyzn. Zażądali 
wódki i tzw. zakąski. Pan Kmiecik za
krzątnął się ochoczo i wnet na stole zja
wiło się pól litra czystej oraz wędliny. 

Wtedy mężczyźni odsłonili przyłbicę. 

Okazało się, że są to funkcjonariusze Ko
misji Specjalnej. Pan Kmiecik zbladł ze 
strachu, lecz po chwili „oprzytomniał" 

i wyrwał kontrolerom butelko z wódka. a 

ulotnił się do spelunki swej przyjaciółki niarza ujęto. (p) 
Franciszki Kaźmierczak (Limanowskiego _,_ 
90~zybko go jednak znaleziono i osadzo- z notatnika reportera 
no w więzieniu. Wczora i usiłowała pozbawić się życia niejaka 
· Drugi charakterystyczny wypadek miał Helena Wawrzyniak. zamieszkała przy U•!icy 

miejsce w owocarni Mieczysława Kozy Więckowskiego 49 Wypiła ona większą ilość 

_przy ul~cy Gdańs.kiej 12 .. Pan Koz~ nie I kwasu solnego. Po udzieleniu jej pierwszej po 

tylko miał w sweJ owocarm kapustę 1 owo mocy przewieziono Wawrzyniak w zadowalają 
ce, lecz także wódkę. Okazał się nawet cy·m ta ·1 d · 
t k " · bl ł · · d s n e z row1a do szpitala w Radogoszczu 
a „nerwowy , ze o a mą Je nego "' * * 

z kontrolerów. 
Dopiero w więzieniu przekonał się o słu 

szności przysłowia: „gdyby Koza nie ska
kała, to by.„ w kozie ni.Q ~f!rlziala" . Nie-
stety, za późno„. rbk) 

Z okna drugiego piętra domu przy ul. Kopero! 
ka 6 wyskoczył niejaki Aleksander Frydenber· 
ger, zamieszkały tamże. Poniósł on sm.erc na 
miejscu. Przvczynv samobóistwa nie •Jslalono. 
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Azja~ ~udzi si~.:~ f lekkOalleCi F0ZP0CZJ08ją S8Z0D 
1 . 7~':: Wiosenne biegi na przełaj w ł.,~dzi winny być masowo obesłane. 

\ ~ , · Bez lekkiej atletyki nie ma sportu 
----""'---~ -..,..,.:....<._j..... \~ Jlj!J;: W 111ajbliższą niedzielę nastąpi ofi- gach wewnętrznoklubowych. Jeśli w mi-1 udziału w biegach na przełaj. Liczba 

~ 1 '}~ ,'tl{tr cjalne otwarcie sezonu lekkoatletycznego nionych latach zainteresowanie lekką startujących w niedzielnych biegach win 
f-"' Łodzi, tradycyjnymi biegami na przełaj atletyką w Łodzi było stosunkowo małe na być stanowczo uwielokrotniona. Lek

/_ 

organizowanymi przez ŁOZLA. Niektóre i pracowały sekcje tylko nielicznych klu- ka atletyka musi wreszcie w Łodzi wyjść 
kluby, wykorzystując sprzyjające warun- bów - dziś, po przeprowadzeniu szeregu z impasu. Wiele się mówi o wprowadze
ki atmosferyczne, we własnym zakresie fuzji i stworzeniu wielkich organizacji niu sportu lekkoatletycznego na prowin
wypuściły na start zawodników, ale sportowych, opierających swoją działa!- cji i na wsi, a w tak wielkim mieście, 
stwierdzić (niestety) trzeba, że jak na ność na pionach patronalnych, lekka atle w którym mamy zorganizowany aparnt, 
wielką Łódź było ich bardzo mało. Za- tyka powinna znaleźć wreszcie w Łodzi nie potrafimy pobudzić klubów do przc-

Tym razem jednak szczęscie dopisało ledwie cztery kluby zdobyły się na zorga grunt do dalszego rozwoju. jawiania większej aktywności na tym 
uciekinierom i dopłynęli oni do miejsca nizowanie wewnętrznych biegów, reszta Sport lekkoatletyczny, jako podstawo- polu. 
swego przeznaczenia niezauważeni przez 
japońską kanonierkę. Silny wiatr, który 
wiał przez całą noc zniósł ich trochę 

s kursu i nawet Annamici nie orientowali 
1ię dobrze w okolicy. 

Postanowiono wysłać Tsen-go na zwia
dy. Po godzinie, kiedy nasi przyjaciele 
poczęli się już niepokoić, wychyliła się z 
za krzaków sylwetka młodego krajowca. 
Chodźcie - rzekł - znalazłem w pobliżu 
przyjaciół. To moi krewni, którzy rów
niei przywędrowali tutaj z górnego Anna
mu, uciekając przed terrorem. 

Zbiegowie szybko ruszyli naprzód i po 
kilku minutach znaleźli się w maleńkiej 
wiosce, witani serdecznie przez mieszkań
ców. Ledwo jednak zdążyli się usadowić 
w jednej z chałup, do izby wpadł podnie
cony Tsen-go. - Japończycy w pobliżu! 
- krzyknął zdyszany. · 

Czytojci e ))Express Ilustrowany" 

Wątły sierp ks1iężyca wis•i wys1oko w 
górze, rozjaśniając świa-t deHka1tną po
światą, W pa,rku mocniej pa.chną bzy I 
gfr,śniej śpiewają slowi1k-L Po fabryikach 
dudnią niewidzia·lne ich serca: ma.tory i 
maszyny. Ale w śródmieściu robi się co 
raz spokojniej i cera.z ciszej: zasypia·ją 
IJdz1ie, zasypiają domy i uJiice, ko•lory i 
świ:i t'ła. Ale na ścianie wie·lk1iej brunat
nej kamien:cy połyskują niezmienną ziie 
loriością neonowe światła, reiklamujące: 
„DOM MODY GABRIELI GREN". 

Sama Greinowa nie śpi ró'Wlnież. Wy
soka, czarna stoi przy oknie za.słioinię
tym cię:hk1imi fiirankami i spogląda na uli 
cę jak ktoś, nlecierpi'iwie oczekujący 
cz:1·j egoś przybycia. 

A oto w cis·zy nocnej za.szumiał moc
niej mo1or i opodal zatrzymało s·i ę wiei 
kie aiuto. 

Momentalnie zgasiły jego refleikto1ry, 
a podczas gdy na meta·lowych okuciach 
karoseri'i zatańczyły z•ielone refleksy 
ne·onowego światła, z g+ębi wozu wy-

zaś nadal pogrążyła się w bezczynności. wy do uprawiania innych dyscyplin spor ŁOZLA organizuje w niedzielę biegi 
Żle świadczyło by to o lekkiej atletyce towych, słusznie uznany został za obo- , dla juniorów, seniorów i kobiet. Start i 

łódzkiej, gdyby lista startujących w nie- wiązujący dla tych klubów. Nie ma klu- (meta tych biegów na stadionie ŁKS. 
dzielnych biegach otwarcia sezonu objęła bu sportowego bez lekkief atletvki, tak I Włókniarz o godz. 9.30, lecz uczestnicy 
nazwiska tylko tych zawodników i zawod samo jak nie powinno być lekkoatlety, 1 winni się stawić o godz. 9-tej na badanie 
niczek, które już wzięły udział w bie- lub lekkoatletki, którzy by nie brali l'ekarskie. Od startujących wymagane 

Turystyka kolarsk.a 
zyskała wyszkolonych przodownfków 

W dniach 8 -22 marca br. Wojewódzki Urząd 2 kwietnia br. zak01'iczony zostanle w Woje-
Kultury Fizycznej wespół z ŁOZKol. zorganizo wódzkim Urzędzie l(ultury Fizycznej kurs dla 
wal kurs przodowników turystyki kolarskiej, któ organizatorów imprez masowych (biegów naro
ry ukończyło 15 s~uchaczy rekrutujących się z dowych, akcji pływania f marszów oraz prób do 
klubów sportowych Łodzi i Zgierza oraz ZHP. Odznaki Sprawo.ości Fizycznej). Na kurs zgłosi 

ło się 76 kandydatów, rekrutujących się z 
. Ty.m spos?bem turys!~ka kolarska,. kt.óra rno- Zrzeszeń Sportowych, Szkoln!ctwa, ZMP i ZHP. 
ze s1ę walnie przyczynie do umasowienia Kultu Kurs ten wi!'lien dostarczyć naszemu miastu 11-
ry Fizycznej zyskała dość liczne grono ludzi od czny zastęp dobrze przygotowanych organiza
powiednfo przygot01wanych do prowadzenia tego I torów i s~dziów tegorocznych masowych im-
interesującego działu sportu. prez GUKF. 

Próbą sprawności fizycznej 
będą biegi narodowe w dniu 8 maja 

Bieg-i Narodowe, które odbędą się w calym wiasac.h podajemy minima na odznakę wybitne
kraju w dniu 8 maja. P'rzeprowadzone będą w go usprawnienia): 
trzech kategoriach: 500 m. - dla kobiet, !,OOO kobiety - bieg 500 m grupa 15-17 lat -
m. - dla mężczyzn do lat 20 i 3.000 m. dla męż 2:20 min. (2:05); 18-19 lat - 2:05 min. (1:55) 
czyzn powy·żej lat 20. Za~wno w kategorii ko 20-25 lat 2:10 min. (2:00 min), 26 - 32 lat -
biet, jak i mężczyzn przewidzianych jest 5 róż· 2:30 min. (2:15 min.) od 33 - lat 3:00 min. 
nych grup wieku. (2:45 min.) 

W roku bieżącym Biegi Narodowe będą jedną Młodzież męska - bieg 1.000 m. gru.pa 15-
z prób na Odznakę Sprawności Fizycznej. 17 lat 4:00 min. (3:45 min.) 18-19 lat 3:45 min 

W zależności od czasu, uzyskanego w biegu, (3:30 min.). 
uczestnikom zalicza się wynik na odznakę zwy· Mężczyźni - bieg 3.000 m. grupa 20-29 lat 
czajną lub wybitnego u~prawnienia. Minima na 13:45 min. (12:30); 30-39 lat 14:30 min. (13 :45 
odznakę przedstawiają się następująco (w na- I min.) od 45 lat 18.oo min. (18:00 min). 

będą zaświadczenia z przeprowadzonego 
badania lekarskiego, a więc ci, którzy 
jeszcze nie byli badani winni stanowczo 
skorzystać z usług Poradni Sportowo
Lekarskiej. 

Bieg dla juniorów odbędzie się na dys 
tansie około 2 klm„ dla seniorów - oko
ło 3,5 klm., dla kobiet - około 1000 mtr. 
Tra~a biegów będzie bardzo urozmaico-
na. 
wwwm:mrw•e fiM 

ŁKS Włókniarz zwołuje 
zebranie sekcji piłki ręcznej 
W dniu dzisiejszym odbędzie się zebranie sek 

cji pHki ręcznej ŁKS. Włókniarz.;i w lokalu klu 
bu przy ul. Piotrkowskiej 67 o godz. 19,30. Na 
zebranie to winni się stawić zawodnicy i za 
wodniczki oraz kierownicy sekcji byłych klu
bów LKS, Zjednoczonych i DKS. 

Dział o fi cf alm1 EOZ1 S 

Komunikat W. G. i D. Hr 20 
Sobota dnia 2,4 49 roku 

Finały kl. B. 
Jedność - Pilica .godz. 17: Więckowskiego 32 

sędzia: Borowicz. Oratorium - TUR godz. 18: 
Wodna 36 sędzia: Cza.plak. 

Niedziela dnia 3.4 49 roku 
Jedność - TUR godz. 11: Więckowskiegv 32 

sęi,l.zia: . Łvcz~ński, Oratwium - Bud0'1Vlani go 

ZRYW-BATORY dzina 14: Wodna 36 sędzia. Błaszczyk - Pie:z. 
ft ,.<. „ .„- "' , O __ Monln~Jy_tµj Mjstrµ Kl. B. 

walczą w niedzielę na ringu w Lodzi Oratorium Il - Budowlani n godz. 12: Wo-
dna 36 sędzia: miejscowy. 

Zespól p4ęśclarskl Zrywu doznał drugiego z 3. Gwardia (Gd.) 2 4 18:14 Udziela się nagany zawodnikom: Jakóbczak 
rzędu niepowodzenia I wszystko przemawia za 4. Batory 2 15:17 (ŁKS Włókniarz) i Stępniak (Pocztowiec) za nie 
tym, Ił w mistrzostwach drułynowych Polskl 5. Zryw 2 10:22 sportowe z.achowanie się podczas rozgrywek o 
powa!nlejszej roll jut nie od·egra. Dotychczaso 6. Zjedooczenle 2 8~24 mistrzostwo indywidualne juniorów. 
we wyniki wskazują, te walka o zaszczytny ty Właśnie z BATORYM przypada ZRYWOWI Ostateczny termin zgłaszania zawodniczek I 
tul rozegra się między stołeczną GWARDIĄ I spotkanie na nadchodzącą niedzielę 3 kwietnia. zawodników do indywidualnych mistrzostw na 
GEDANlĄ, która w lym sezonie wydaje się Mecz ZRYW _ BATORY odbędzie się w LO· rok 48-49 up!ywa z dniem 31 bm. (czwartek) po 
być silniejs~m zespołem niż Gwardia gdań- DZI. Poza tym kalendarzyk przewiduje jeszcze tym terminie żadne zgłoszenia przyjmowane n!e 
ska. Najsłabszą bezsprzecznie drużyną jest będą. Losowanie odbędzie się dn. 31,4 br. o 
ZJEDNOCZENIE I łodzianie chyba na niej i na dwa mecze, a mianowicie: w Bydgoszczy ZJE godz. 18 w lokalu Ognisko Kilińskiego 177, na 
BATORYM mogą zdobyć punkty. Oto tabela: DNOCZENIE - GEDANIA I w Gdańsku mecz które wzywa się wszystkich kierowników sek-

1. Gwardia (W-wa) 2 4 26:6 dwóch zespołów GWARDll GDAŃSKA i WAR cji. 
2. Ge<lania 2 4 21:11 SZAWY. 

40) 
siadł ten, który był tajemincą Gabriel'i 
Gren. 

- A więc przyjechał jednaikl - po
myślała stojąca przy oknie kobieta i z 
piers1i jej wyrwa~ s·ię westchnienie ul
g·i. 

Rozdzilał dwunasty. 
NIESPODZIEWANY GOSC 

Prze·leci·alł maj, a początek czerwca 
przyniósł iście afrykańskie uipa<ł>y... I 
c•f ryk ańs1kiie niLespod'Zii an k·i. 

W tern czwairtek Lesze1k Strzelmirs1kl 
snuł s ·ię jes.zcze bardz1iej mużorny ni~ 
zwyikle po rozprażonych słońcem sa
lach tka•lni, n1ie ·zwracając nawet uwa·gi 
na pracujących przy krosnarch robotni
ków, k'iedy nagle sipo7a maszyny wy•su· 
nął s·ię porNer wołając głośno: (bo szum 
maszyn i stuk krosien przygiłuszał jego 
s1iowa) 

- Panie k·ierowni1ku, jest do parna 
gość I 

Ten, który zaira z patem wynurzył s1ię 
spoza jego pleców, z.jawił się tutaj tak 

I niespod.z:iewanie, że Str:relmfr'Stki w p'ier 
wszej chw11ii znie<ruchomiał. 

- Ja1k s:ię masz, Hans! - zac.zął go 
potem witać głośno i seirdecmie. 

Starzy towairzysze pulk·owi, których łą 
ciył.o tyle wspomn·ień, uśdsrięli s·obie 
serdecznie ręce. 

-- Wygląda1sz trochę dz~wnie w cywl
, lul - za-uwa1żytł wreszcie StrzelmirskL 

- Właśnie choiałlem ci powiedz·ieć to 
samol - roześm:iat się Jego przyjaciel. 

- I co za łais1kawe bogi spJ10wadzill:y 
cię tu do Łodz•i, k·ocha:ny Hans•ie? -:
Strze lmiirs·ki raiz jeszcze wziął w ramiona 
swego dawnego towarzysze broni. 

- Przede ws·zyistkiim ~r.zypominam ci, 
- prze1rwał mu tamten, - że nie na;zy-
w~m się te-raz Hans ale· Joach•im ... Joa
chim von Wereshe·im. 

- Prawda, prawda, p1isałeś mi Już o 
tym! Ale mniejsza z tymi Dla mnie po
zostanii.esz zawsze Hansem! No, gadaj, 
ale pręd1ko, skąd s1ię tu WZ!iąłeś? Czyś 
przyjechał do Po1lski specja·lnie do 
mnie7 

- Miaił-em w Wa1ps:zawie w naszej am
b:isdzie niemieol<'iej do speiłnieniia pe
wną małą misję, po•sta1nowiłem więc sko 
rzystać z 01kazj:i i wpadłem do ciebie 
na parę godtin. Choialem zobaczyć s·ię 
z to~ą i... 

Obejrzał się szybk·o ł zniżywszy głos 
dokończ~ 

- .. :i porozmawiać z tobą o nasz:j 
sprawie. 

WG. I 0.-ŁOZTS. 

- Ja1k t.o na parę godzin? - zaiprote
stowail: StrzelmiirskL 

- Tak s1ię sk~1ada, że już pojutrze mu
s,zę być w BerMn•iel - odparł człowiek, 
który do niedawna jeszcze na·zyWał się 
Hans von Oste:nstrom. 

- Szczerze mówiąc, ja r6wn·ież mam 
być jutro wieczorem w Warszawie, bo 
dałem słowo jednemu z moich przyja
ciół, że stawię się na jego ślub. Nie ma
my więc zbyt wiele czasu, ażeby nacie
szyć się sobą. Chodź, idziiemy do mnie/ 
A gdziie masz swój bagaż? 

- Zajecha~em wprost do ciebie, a 
dowiedr.Lawszy się, że jesteś w fabry
ce, przyjechaJem cię odszukać. 

- świetnie zrobi1'eś! - ude.rzylł go 
po ramieniu St.rzelmirsk<i. - A teraz 
chodź, wpadniemy na chwilę do mnie, a 
potem zaistainowimy się co dalej ... 

- Pewnie chcia•łbyś się przede wszy 
stk1im wykąipać i odświeżyć po podróży? 
- ziauwa.żył Leis·zek, k1ie-cly zna•leźli s·ię 
obaj w jego mieszkainiiu. 

- Wła~niie o tym pomyślałem! 
rzekł Ostenstrom. 

Gospocfarz zaprowadził go do łarzien 
ki i sam zaczął przy9otowywać l::~iel, 
a podczas kiedy sz:umiatła woda, spły
vvając z krainu do wainny, mówił z oży
wieniem. 

- No, czego ja•k czego, a1le wody nie 
mus1Lmy tera.z oszczędtać! Pamiętasz tam 
ten diiaibelsk·i ma1rsz przez Wadi el Tar? 
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